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WYWIAD 
Z P. KLAUDIĄ

Od ilu lat pracuje Pani w naszej szkole?
 W październiku minęły 4 lata.

Czym Pani dojeżdża do pracy?
Jeżeli pogoda pozwala to rowerem, w deszczowe i zimowe dni tramwajem.

Jeśli nie w świetlicy, to gdzie by Pani pracowała?
Jako dziecko marzyłam o pracy w bibliotece i myślę, że gdyby nie świetlica, to

właśnie tam bym pracowała- wśród książek, które uwielbiam.

W takim razie jaka jest Pani ulubiona książka?
Szeptucha - Katarzyna Berenika Miszczuk
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Co Pani lubi najbardziej jeść i pić?
Każdy kto mnie zna to wie, że nie rozstaję się z wodą z cytryną :) Zielonej

herbatki również nie odmówię. Jeśli chodzi o jedzonko to najbardziej lubię
pierogi z serem w wykonaniu mojej mamy. Gwarantuję, są przepyszne!

Co Pani lubi robić z dziećmi w świetlicy najbardziej?
Najbardziej lubię prowadzić zajęcia plastyczne, dzięki temu mogę  obserwować,

jak zdolnych uczniów mamy!

Jakie filmy lubi Pani oglądać w wolnym czasie?
Ciężko mi określić, lubię różne gatunki. Wszystko zależy od nastroju i tego, czy
dana fabuła mnie zainteresuje. Najczęściej jednak wybieram filmy kryminalne.
Na drugim miejscu są filmy animowane. Ostatnio oglądałam film “Między nami

żywiołami” - piękna bajka. Polecam!

Ma Pani jakieś motto życiowe?
“Przyjaciele to rodzina, którą sami sobie wybieramy.”

Niedługo dzień postaci z bajki. Jaka jest Pani ulubiona postać i dlaczego?
Ogromny sentyment mam do postaci Kubusia Puchatka, jest to moja ulubiona

postać z dzieciństwa. Urzekł mnie ten żółty miś, który jest wiecznie głodny,
zapominalski, ale w tym wszystkim pomocny i przyjacielski.

Co jest najtrudniejszego w pracy w świetlicy?
Hmm, najtrudniejszy jest hałas. Niestety jest to czynnik, którego nie jesteśmy w

stanie wyeliminować, a który ma negatywny wpływ na nasze zdrowie.

Dziękujemy!
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Aby oddać głos na panią
Sylwię, wyślij SMS o treści:

KXT.56 na numer 7303

Aby oddać głos na panią
Magdę, wyślij SMS o treści

KXT.45 na numer 7303

Pozostało jeszcze 17 dni, przez które można

oddawać głosy na najlepszego nauczyciela.

Głosowanie jest prowadzone osobno we

wszystkich powiatach województwa

małopolskiego.  Głosowanie będzie trwać do

czwartku, 23 listopada 2023 r. do godz.

20:30. Informacji udziela Marta Gromowska

- tel. 519503627, (pon-pt w godz. 9-15) e-

mail: marta.gromowska@polskapress.pl

Plebiscyt Gazety Krakowskiej:
Nauczyciel Roku 2023

NOMINACJA PANI SYLWII HAMERA 
I  MAGDALENY ZASADNI-TATARUCH

Z naszej szkoły nominacjami w kategorii

najlepszy nauczyciel 0-III mogą pochwalić się

dwie nauczycielki z naszej szkoły. Jest to

pani Magdalena Zasadni- Tataruch:

nauczyciel klas 1-3 oraz pani Sylwia
Hamera: wychowawca świetlicy, terapeuta i

rewalidant. 
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Czas na essę!
żarty i kawały na każdą okazję

“Tato, jak to jest mieć wspaniałego syna?
Nie wiem synu, zapytaj o to dziadka”

– Jasiu, widzisz ten las?
– Nie widzę mamo, drzewa mi zasłaniają

“Dwa komary jadą na motorze, ale jeden z nich ciągle się wierci.
Towarzysz pyta go: Co Ci jest? A on odpowiada: Nic, tylko mucha mi

wpadła do buzi”.

“Jaki jest ulubiony batonik astronauty? Mars.”

Jasio wraca z przedszkola z podrapaną buzią.
- Co się stało? Dlaczego masz podrapaną buzię? - pyta mama.

- A, nic. Mieliśmy zabawę karnawałową i pani kazała nam się wziąć za
ręce i pląsać wokół choinki, ale było bardzo mało dzieci..

- Nie rozumiem, jak jeden człowiek może robić tyle błędów?! - Dziwi się
polonistka, oddając pracę domową uczniowi.

- Wcale nie jeden - odpowiada uczeń. Pomagali mi mama i tata.

W szkole rozpoczęła pracę młoda pani pedagog. Obserwuje dzieci na
boisku. Podchodzi do chłopczyka i mówi:

- Popatrz, inni chłopcy biegają wesoło, bawią się piłką... Nie trzeba stać
tak na uboczu. Biegaj z nimi!

- Ale ja nie mogę!
- Dlaczego?

- Jestem bramkarzem!



SAMORZĄD UCZNIOWSKI
(poznajcie uczniów, którzy wygrali szkolne wybory
i teraz pod opieką pani Karoliny Grabiec, będą
zmieniać świat :)

Amelia Nawara - przewodnicząca

Nazywam się Amelia Nawara przyjaciele mówią do mnie : Kai , Amli.
Mam 12 lat i chodzę do 6 klasy. Jestem realistką i jestem kreatywna, przyjaciele
uważają że jestem pomocna, miła i otwarta. Jeśli chodzi o moje zainteresowania

to jest ich dużo ale wymienię te najciekawsze:
•jestem cosplayerką 

• robię makijaże artystyczne do sesji 
•gram w różne gry karciane 

Ciekawostki o mnie 
•moim ulubionym wykonawcą muzycznym jest Melanie Martinez ulubiona

piosenka: Dollhause 
•ulubiona manga to BNHA a anime to Darling in the franxxx 

•bardzo chciałabym węża 
•kocham teatr

• mam grupę o nazwie : melisa , jestem jej założycielką .
Jestem bardzo szczęśliwa że w tym roku to ja zostałam przewodniczącą i bardzo

wam dziękuje, bo to wasza zasługa że daliście mi szanse się wykazać na tym
podium i postaram się zrobić wszystkie rzeczy które wam obiecałam.



Iva Fang - viceprzewodnicząca

Nazywam się Iva Fang. Mam trzynaście lat i chodzę do szóstej klasy. Jestem dość
nieśmiałą osobą wobec nieznajomych, ale z przyjaciółmi jestem bardziej

otwarta. W wolnych czasach gram w siatkówkę, rysuję, czytam, dziergam,
oglądam anime oraz słucham muzyki. Jeśli chcecie się poznać proszę mnie

zagadać, gdyż jestem naprawdę super osóbką i wcale nie gryzę!

Julian Szczechowicz - sekretarz



Dziś, 21 listopada, obchodzimy Światowy Dzień Życzliwości i Pozdrowień, w oryginale
Hallow World Day. To szczególny dzień. Samo święto zapoczątkowano w Stanach

Zjednoczonych, a obchodzone jest od 1973 roku, kiedy bracia Brian i Michael
McCormackowie sprzeciwili się wojnie między Egiptem i Izraelem.

Światowy Dzień Życzliwości i Pozdrowień, jak sama nazwa wskazuje,
niesie ze sobą przesłanie, by być życzliwym dla innych, a wszelkie
problemy i konflikty zażegnywać pokojowo, nie używając do tego siły
czy – w przypadku problemów między państwami – armii.
.

Celem Dnia Życzliwości i Pozdrowień jest również
zachęcenie do uśmiechu i pozytywnych emocji, a także

prowadzenia dialogu międzypokoleniowego – choć na co
dzień osobom z innych pokoleń może być ciężko się
zrozumieć, warto próbować, być wyrozumiałym i

przyjaznym dla innych.

DZIEŃ
ŻYCZLIWOŚCI

21 listopada





CO ZROBIĆ W
TYM DNIU?
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Krówki to coś dla fanów Harrego Pottera.
By skosztować tych pysznych krówek, zerknij
na składniki i szybko pędź do sklepu,  by
umilić sobie popołudnia.

Krówki Harrego Pottera

OLEJ KOKOSOWY

3 SZKLANKI KAWAŁKÓW CZEKOLADY

DESEROWEJ

1 PUSZKA (400 ML) SŁODZONEGO

MLEKA SKONDENSOWANEGO

1 SZCZYPTA SOLI

1½ ŁYŻECZKI EKSTRAKTU

WANILIOWEGO

1 SZKLANKA POSIEKANYCH

ORZECHÓW PEKAN LUB INNYCH, DO

WYBORU

1) Olejem kokosowym natłuść

delikatnie kwadratowe szklane

na�czynie żaroodporne o wymiarach

20 × 20 cm.

2) W średnim rondlu ustawionym na

małym ogniu wymieszaj kawałki

czekolady, mleko skondensowane i

sól. Mieszaj cały czas, żeby czekolada

się nie przypaliła.

Składniki:

Przygotowanie:

  PRZEPIS POCHODZI ZPRZEPIS POCHODZI Z
KSIĄŻKI KUCHNIAKSIĄŻKI KUCHNIA

HOGWARTU.HOGWARTU.



4) Wlej masę krówkową do natłuszczonego naczynia żarood�pornego i dokładnie
rozprowadź. Schładzaj masę przez 2 godziny. Pokrój na 30 krówek i podawaj.

Łap kolorowankę :) 

3) Gdy czekolada całkiem się rozpuści (to zaj�mie 3–4 minuty) i wszystkie składniki się
po�łączą, zdejmij rondel z ognia. Dodaj ekstrakt waniliowy i orzechy, mieszaj przez 3

minuty.



śmieszne teksty dzieci
 
Córka, 7 lat: Jesteś moja jedyna, najkochańsza,
 najcudowniejsza mamusia. Nie zmarnuj tego.

..Rano. Ja w dresie, twarzą w brawach natury i fryzurze na
ostatniego Mohikanina. Wyprawiam syna do szkoły:
Syn: mamo, czemu czasem wyglądasz inaczej?
Ja: inaczej? Tzn?
Syn: noooo, czasem wyglądasz tak ładnie, a czasem tak jak teraz

Ja: Synu, strasznie mnie dzisiaj wkurzasz!
Syn: Mamo to nieważne! Najważniejsza jest miłość i rodzina.

-Córka 6 lat i noworodek :
Ja: Różyczko, przyniesiesz mi proszę pieluszkę małego z
sypialni?
Córka: Nie, to twoje dziecko..

Ja: co robi strażak?
Syn: Gasi pożary
Ja: co robi kucharz?
Syn: gotuje
Ja: co robi rolnik?
Syn: Szuka żony

Córka: Mamuś, a urodzisz mi chomika? 
Bo nie chcę ani brata, ani siostry…



WYSZUKIWANKĘ
ZNAJDŹ  WSZYSTKIE  UKRYTE ELEMENTY

czas na



Bajka o Sierotce Marysi

 W królestwie Krasnoludków już od dawna oczekiwano wiosny. Wszystkie Krasnoludki

wyglądały jej niecierpliwie, szczególnie zaś miłościwy Król, Błystek, bo biedny

przymarzł do swojego tronu i zupełnie nie mógł się ruszyć. Prosił zatem swoich

poddanych, by wyściubiły chociaż kawałki nosów z pałacu, ale na próżno! Żaden z

nich nie myślał nawet o tym, by narażać się na okrutne zimno, zaspy śnieżne i wyjący

wiatr. W końcu Krasnoludki, z Królem na czele, namówiły najmądrzejszego spośród

siebie, kronikarza Koszałka-Opałka, aby wyruszył na poszukiwania wiosny i z nowymi

wiadomościami czym prędzej powracał. Koszałek-Opałek, wziąwszy ze sobą księgi

oraz gęsie pióro do pisania, wyszedł z pałacu i z poczuciem misji, podążył przed

siebie, rozglądając się bacznie, tak, by nic jego uwadze nie umknęło.

 Wiele dróg przebył, wiele dziwów na nich napotkał i w księdze opisał. A jego pisarskim

narzędziem było wspaniałe gęsie pióro. Zwróciło ono uwagę chytrego lisa, dla którego

gęsie pióro oznaczało jedno: smakowite, tłuste gąski. Podstępem on zwabił Koszałka-

Opałka do swej nory, by wypytać dokładnie, gdzie znajdzie ptaki o takich pięknych,

mocnych, białych piórach. A krasnoludek, nie podejrzewając niczego złego, zdradził

chytrusowi, że gąsek tych pilnuje mała sierotka imieniem Marysia.  Tymczasem

Krasnoludki w Królestwie, zaniepokojone długą nieobecnością Koszałka-Opałka,

zatrwożone niknącymi zapasami jedzenia, zdecydowały, że wyślą śladami kronikarza

następnego kamrata - Podziomka. Ten wyruszył dziarsko i daleko nie uszedł, a spotkał

osobliwą parę: Cygana z małpką tresowaną okrutnie, piszczącą z bólu, uwiązaną na

łańcuszku. Żal mu się zrobiło zwierzęcia, więc postanowił jakoś pomóc i zbliżył się na

bezpieczną odległość. Jakież było jego zdziwienie, gdy okazało się, że to wcale nie

małpka podskakuje w rytm cygańskiej muzyki, ale Koszałek-Opałek we własnej osobie!

Jak nie zaczęli się witać, przekrzykiwać, kronikarz o ratunek prosić…

                                                                    pokoloruj krasnala 



 Jednak Cyganowi zaświtała myśl, że na parze tych osobliwych istot, o tożsamości których nie
miał pojęcia, zarobi więcej, niż na jednym i chwila nie minęła, a zniewolił także Podziomka.

Długo jednak nie cieszył się zdobyczą - od razu w miasteczku, gdzie Krasnoludki przymuszone
grały na instrumentach, a banda cygańska kradła co jej tylko w oczy i w ręce wpadło, ludzie,

zorientowawszy się, co się dzieje, na Cyganów napadli ze złością, że zamieszanie się zrobiło, w
którym to Koszałek-Opałek wraz z Podziomkiem chyłkiem uciekli z niewoli. I teraz już razem

szukali wiosny. Niestety Koszałek-Opałek pozostał bez swoich ksiąg i pióra, bo utracił wszystko,
uciekając przed chciwym Cyganem... W serca Krasnoludków wstąpiła jednak radość i odwaga,
bo wszędzie nagle objawiały im się znaki wiosny, ruszyły zatem do Królestwa, by się z Królem

Błystkiem i resztą Krasnoludków podzielić tą wspaniałą nowiną.
 Wraz z nadejściem cieplejszych dni dzieci we wsi znowu musiały pasać na łąkach gąski. Wśród

nich była też i sierotka Marysia, jednak ona zawsze trzymała się z dala od innych, bo nie
zajmowały ją wspólne głośne zabawy, wolała sobie w samotności pośpiewać, powspominać

nieżyjącą, a wciąż ukochaną mamę. Dziewczynka nawet nie wiedziała, że cały czas ma ją na oku
chytry lis Sadełko, którego nieświadomy zagrożenia Krasnoludek Koszałek-Opałek nasłał niejako

na gęsiareczkę... Szczęście, że przy Marysi kręcił się jeden miły piesek, Gasio, którego Sadełko
szczerze nie cierpiał i to nie pozwalało mu przesadnie do stadka się zbliżyć. Jednocześnie ku nim,

chociaż jeszcze sami nie wiedzieli, dokąd zmierzają, spieszyło dwóch Krasnoludków: Koszałek-
Opałek, który liczył na nowe gęsie pióro oraz Podziomek, jego wierny przyjaciel. Wyruszyli oni w
drogę, jak tylko w Królestwie przekazali wieść o nadchodzącej wiośnie. Wszak co to za kronikarz,

co pozbawiony jest swego pisarskiego narzędzia?
 Zdarzyło się, że Koszałek-Opałek, który rozdzielił się na jakiś czas z Podziomkiem, gdyż ten chciał
zajrzeć do wsi, licząc na coś do jedzenia, spotkał się na drodze po raz drugi z lisem. Od słowa do

słowa, wyjawił Sadełkowi, że pióro jego zniszczone zostało podczas przygody z Cyganem, a
marzy o nowym, bo bez niego pracować nie może. Lis zwietrzył szansę - obiecał zatem

Krasnoludkowi cały pęk najwspanialszych gęsich piór, w zmian za przysługę - miał Krasnoludek
przez chwilę zająć psa, by ten mógł pióra zdobyć. Krasnoludek nie spodziewał się, co też cwaniak

planuje, toteż ochoczo przystał na wymianę usług. Kilka razy wystarczyło mu na Gasia kiwnąć
palcem, by ten rozszczekał się jak szalony! Lis w tym czasie, gdy psiak na Krsnoludka ujadał,
wydusił gąski biednej Marysi co do jednej. Gdy to gęsiareczka ujrzała, to jakby w kamień ją

zmienili, nie mogła się ruszyć, odezwać ani tchu złapać i z przerażenia zemdlała.
 A tymczasem z wędrówki po wsi wracał Podziomek i swojego przyjaciela Kronikarza szukał po

lesie. Wyszedł na polanę i usłyszał żałosny płacz dziecka. To Marysia, wypędzona przez
gospodynię za to, że gąsek nie upilnowała, rozpaczała. Podziomek nie mógł zostawić tak

nieszczęśliwej sierotki. I zapragnął jej pomóc, ile tylko będzie w stanie. I chociaż Marysia nie
wierzyła, że ktokolwiek może jej pomóc, słysząc opowieść Podziomka o dobrej królowej Tatry,

która na pewno się ulituje nad niezawinioną krzywdą, zgodziła się iść za nim i królową o pomoc
poprosić.

 
CIĄG DALSZY NASTĄPI...



MAMY
L I S TOPAD
POZNAJ

N I E T Y P O W E
Ś W I Ę T A

0 1 . 1 1 -  d z i e ń  w e g a n

0 3 . 1 1  -  d z i e ń  k a n a p k i

0 5 . 1 1  -  d z i e ń  p o s t a c i  z  b a j e k

0 7 . 1 1  -  d z i e ń  k o t l e t a

s c h a b o w e g o

1 0 . 1 1  -  d z i e ń  m ł o d z i e ż y

1 2 . 1 1  -  d z i e ń  ł a m a ń c ó w

j ę z y k o w y c h

1 3 . 1 1  -  d z i e ń  n i e w i d o m y c h

1 4 . 1 1  -  d z i e ń  s e n i o r a

1 6 . 1 1  -  d z i e ń  t o l e r a n c j i

1 7 . 1 1  -  d z i e ń  c z a r n e g o  k o t a

1 8 . 1 1  -  d z i e ń  M y s z k i  M i k i

2 0 . 1 1   -  d z i e ń  P r a w  D z i e c k a

2 2 . 1 1  -  d z i e ń  k r e d e k

2 8 . 1 1  -  d z i e ń  p o c a ł u n k u




